
Sanktuarium Królowej Nieba i Ziemi 

SYGNATURKA    JAŚLISKA 

Msze św. w tygodniu 
w dni powszednie  
w Sanktuarium: 

*od wtorku do piątku 
rano o godz. 7.00, 

*od poniedziałku do piatku  
wieczór o godz. 18.00 

*w sobotę nowenna rano  
o godz. 8.00  

*Siostry: godz. 7.00. 
*Wola: piątek, godz. 17.00 

********* 
Święty Wojciech, biskup i męczennik 

główny patron Polski 
Z Żywota świętego Wojciecha, napisanego 
przez Jana Kanapariusza  
Cóż piękniejszego nad poświęcenie życia 
Jezusowi  
Już przy różowym brzasku dzień 
wstawał, gdy oni w dalszą ruszyli 
drogę, śpiewaniem psalmów skra-
cając ją sobie i ciągle wzywając 
Chrystusa, słodką radość życia. 
Minąwszy knieje i ostępy dzikich 
zwierząt, około południa wyszli na 
polanę. Tam podczas Mszy odpra-
wianej przez Gaudentego święty 
mnich przyjął Komunię świętą, a 
po niej, aby ulżyć zmęczeniu spo-
wodowanemu wędrówką, posilił 
się nieco. I wypowiedziawszy je-
den werset oraz następny psalm, 
wstał z murawy i zaledwie od-
szedł na odległość rzutu kamie-
niem lub wypuszczonej strzały, 
siadł na ziemi. Tu zmorzył go sen; 
a ponieważ znużony był długą 
podróżą, więc całą mocą ogarnął 
go senny spoczynek . 
W końcu, gdy wszyscy spali, nadbiegli 
wściekli poganie, rzucili się na nich z wiel-
ką gwałtownością i skrępowali wszystkich. 
Święty Wojciech zaś, stojąc naprzeciw 
Gaudentego i drugiego brata związanego, 

rzekł: "Bracia, nie smućcie się! Wiecie, że 
cierpimy to dla imienia Pana, którego do-
skonałość ponad wszystkie cnoty, pięk-
ność ponad wszelkie osoby, potęga niewy-
powiedziana, dobroć nadzwyczajna. Cóż 
bowiem mężniejszego, cóż piękniejszego 
nad poświęcenie miłego życia najmilszemu 
Jezusowi?" Z rozwścieczonej zgrai wysko-
czył zapalczywy Sicco i z całych sił wywija-
jąc ogromnym oszczepem, przebił na 
wskroś jego serce. Będąc bowiem ofiarni-
kiem bożków i przywódcą bandy, z obo-
wiązku niejako pierwszą zadał ranę. Na-
stępnie zbiegli się wszyscy i wielokrotnie 
go raniąc nasycali swój gniew . 
Płynie czerwona krew z ran po obu bo-
kach; on stoi modląc się z oczyma i rękami 

wzniesionymi ku nie-
bu. Tryska obficie 
szkarłatny strumień, a 
po wyjęciu włóczni 
rozwiera się siedem 
ogromnych ran. Woj-
ciech wyciąga uwol-
nione z więzów ręce 
na krzyż i pokorne 
modły śle do Pana o 
swoje i prześladow-
ców zbawienie. W ten 
sposób ta święta du-
sza ulatuje ze swego 
więzienia; tak to szla-
chetne ciało, wycią-
gnięte na kształt krzy-
ża, bierze ziemię w 
posiadanie, tak też 
skutkiem wielkiego 
upływu krwi wyzio-
nąwszy ducha, w krai-

nie szczęścia rozkoszuje się wreszcie naj-
droższym zawsze Chrystusem! O, jak 
święty i błogosławiony to mąż, na którego 
obliczu zawsze jaśniał blask anielski, w 
którego sercu zawsze Chrystus przemiesz-
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kiwał. Jak pobożny i wszelkiej czci najgod-
niejszy: wtedy rękoma i całym ciałem ob-
jął krzyż, którego zawsze pragnął i w du-
szy swej nosił . 
Umęczon był zaś Wojciech, święty i pełen 
chwały męczennik Chrystusa, 23 kwietnia, 
i to w piątek; stało się tak oczywiście dla-
tego, aby w tym samym dniu, w którym 
nasz Pan Jezus Chrystus cierpiał za czło-
wieka, także ten człowiek cierpiał dla swe-
go Boga. Jego jest miłosierdzie po wiek 
wieków, cześć, chwała i panowanie na 
wieki wieków. Amen . 

******************************* 

Święty Marek, Ewangelista  
Marek w księgach Nowego Testamentu 
występuje pod imieniem Jan. Dzieje Apo-
stolskie (Dz 12, 12) wspominają go jako 
"Jana zwanego Markiem". Pochodził z Pa-
lestyny. Imienia jego ojca nie znamy. Za-
pewne w czasach publicz-
nej działalności Pana Je-
zusa jego matka, Maria, 
była wdową; pochodziła z 
Cypru. Jest bardzo praw-
dopodobne, że była wła-
ścicielką Wieczernika, 
gdzie Chrystus spożył z 
Apostołami ostatnią wie-
czerzę. "Człowiek niosący 
dzban wody" (Mk 14, 13) 
- to prawdopodobnie Ma-
rek. Jest również bardzo 
możliwe, że matka Marka 
była właścicielką ogrodu 
Getsemani na Górze 
Oliwnej. Marek bowiem w 
swojej Ewangelii podaje 
ciekawy szczegół, o któ-
rym żaden z Ewangeli-
stów nie wspomina: że w 
czasie modlitwy Pana 
Jezusa w Ogrójcu znalazł 
się w nim (zapewne w budce czy też w 
małym domku, jaki się tam znajdował) 
pewien młodzieniec. Kiedy usłyszał krzyki 
zgrai żydowskiej, obudził się i owinięty 
jedynie prześcieradłem, wybiegł na ze-
wnątrz. Kiedy zobaczył, że Jezusa zabiera-
ją oprawcy, zaczął krzyczeć. Wtedy ktoś 
ze służby świątyni podbiegł do niego, aby 
go pochwycić, ale on uciekł, zostawiając 
prześcieradło w rękach pachołka (Mk 14, 
15). 
Marek był uczniem św. Piotra. Prawdopo-

dobnie zaraz po zesłaniu Ducha Świętego 
św. Piotr udzielił Markowi chrztu, dlatego 
nazywa go swoim synem (1 P 5, 13). Wie-
czernik służył Apostołom za dom schronie-
nia po śmierci Chrystusa Pana. Tam wła-
śnie udał się książę Apostołów zaraz po 
swoim cudownym uwolnieniu przez anioła 
z więzienia (Dz 12, 11-17). 
Kiedy w roku 44 św. Paweł i św. Barnaba 
przybyli do św. Piotra z jałmużną dla Ko-
ścioła w Jerozolimie, znaleźli św. Piotra i 
św. Jakuba w Wieczerniku. Barnaba był 
krewnym Marka. Marek towarzyszył Bar-
nabie i Pawłowi w podróży do Antiochii, a 
potem w pierwszej podróży na Cypr. Kiedy 
zaś Paweł chciał iść w głąb Małej Azji 
przez wysokie góry Tauru, Marek się 
sprzeciwił, co bardzo rozgniewało Aposto-
ła narodów. Marek nie czuł się zdolny po-
nosić trudów tak uciążliwej pieszej wypra-
wy i dlatego w roku 49 w Perge zawrócił 

(Dz 12, 25; 13, 13).  
Kiedy Paweł wybierał się 
z Barnabą w swą drugą 
podróż apostolską, Bar-
naba chciał zabrać ze 
sobą Marka, ale Apostoł 
narodów nie zgodził się 
na to. Wtedy Barnaba 
opuścił Pawła. Razem z 
Markiem udali się wów-
czas razem na Cypr. Była 
to wyspa rodzinna Barna-
by, a może także i Marka 
(Dz 15, 35-40). W kilka-
naście lat potem, w roku 
61, widzimy ponownie 
Marka przy Pawle w Rzy-
mie. Pisze o tym sam 
Apostoł w Liście do Kolo-
san i do Filemona (Kol 4, 
10; Flm 24). Możliwe, że 
Marek wybierał się wte-
dy, wysłany przez św. 

Pawła, do wspomnianych adresatów, gdyż 
Apostoł narodów żąda dla niego gościnne-
go przyjęcia. 
W Liście do Tymoteusza, który pisze z 
więzienia, Paweł prosi, aby przybył do nie-
go także Marek, jest mu bowiem 
"przydatny do posługiwania" (2 Tm 4, 1). 
Na tym urywają się wszelkie historyczne 
wiadomości o św. Marku. Nie wiemy nic 
pewnego o jego dalszych losach. Według 
tradycji miał być założycielem gminy 
chrześcijańskiej w Aleksandrii i jej pierw-



szym biskupem. Tam również miał ponieść 
śmierć męczeńską za panowania cesarza 
Nerona. Inni przesuwają datę jego śmierci 
do czasów cesarza Trajana (98-117). Od-
nośnie męczeństwa św. Marka nie mamy 
żadnych danych. Zastanawia to, że o mę-
czeńskiej śmierci Marka nic nie wie św. 
Hieronim. Tym większe zastrzeżenie budzi 
legenda, według której Marek miał głosić 
Ewangelię w Akwilei, a nawet w Lorch 
(Austria). 
Największą zasługą św. Marka jest to, że 
zostawił nam napisany zwięzły opis życia i 
nauki Pana Jezusa. Jego Ewangelia miała 
być wiernym echem katechezy św. Piotra. 
Marek napisał ją przed rokiem 62, w któ-
rym ukazała się Ewangelia według św. 
Łukasza. Tekst Markowy mógł więc po-
wstać w latach 50-60. Autor zaczyna swo-
ją relację od chrztu Pana Jezusa i powoła-
nia Piotra na Apostoła. Podaje on jako 
charakterystyczny szczegół pobyt Pana 
Jezusa w domu św. Piotra i uzdrowienie 
jego teściowej (Mk 1, 29-31). 
Święty Marek znał doskonale język ara-
mejski i grecki. Ewangelię swoją pisał nie 
dla Żydów, gdyż często tłumaczy słowa 
aramejskie na język grecki (Mk 5, 4; 14, 
36; 15, 22). Tłumaczy również zwyczaje 
żydowskie (Mk 7, 1-23; 14, 12). Ewangelię 
swoją pisał zapewne w Rzymie, gdyż przy-
pomina znanych w Rzymie gminie chrze-
ścijańskiej: Aleksandra i Rufusa (Mk 15, 
21) jako pośrednich świadków męki Pań-
skiej. 
Święty Marek jest patronem pisarzy, nota-
riuszy, murarzy, koszykarzy i szklarzy oraz 
miast: Bergamo, Wenecji, a także Albanii. 
Przyzywany podczas siewów wiosennych 
oraz w sprawach pogody.  
W ikonografii św. Marek ukazywany jest 
w stroju arcybiskupa, w paliuszu albo jako 
biskup wschodniego rytu. Trzyma w dłoni 
zamkniętą lub otwartą księgę. Symbolizuje 
go m.in. lew ze skrzydłami - jedno z 
ewangelicznych zwierząt, lew u stóp, drze-
wo figowe, zwój.  
 

************************** 
Ogłoszenia duszpasterskie 

1. Rozpoczynamy dzisiaj Tydzień Biblijny. 
Zachęcamy do czytania Pisma Świętego w 
naszych domach. 
2. W poniedziałek uroczystość św. Wojcie-

cha, biskupa i męczennika, patrona Polski, 
przeniesiona z 23 kwietnia ze względu na 
Niedzielę. We wtorek święto św. Marka 
Ewangelisty. 
3. Msze św. w tym tygodniu w Sanktua-
rium: od wtorku do piątku rano o godz. 
7.00. Od poniedziałku do piątku wieczór o 
godz. 18.00. Na Woli w piątek o godz. 
17.00, u sióstr o godz. 7.00. 
4. W tym tygodniu zapraszamy na spotka-
nia duszpasterskie: we wtorek ministran-
tów starszych od klasy 6, w środę Dzieci 
Maryi, w piątek o 16.30 spotkanie scholii, 
po Mszy św. spotkanie młodzieży. 
5. W środę spotkanie młodzieży klasy 6 
przed bierzmowaniem, a w czwartek klasy 
7. Zapraszam na Mszę św. św. o godz. 
18.00, a po niej na spotkanie.  
7. W czwartek adoracja Najświętszego 
Sakramentu od godziny 17.00.  
8. W sobotę o godzinie 8.00 Msza św., a 
po niej nowenna do Matki Bożej Królowej 
Nieba i Ziemi. 
9. Za tydzień Niedziela Dobrego Pasterza, 
która rozpoczyna Tydzień Modlitw o powo-
łania do służby w Kościele. 
10. Bóg zapłać za wszystkie ofiary składa-
ne na remont naszych świątyń. W ostatnią 
niedzielę złożono na tacę 4100 zł., na kon-
to parafialne przelano 200 zł. Razem zło-
żono 4300 zł. Bóg zapłać. 
11. Do sprzątania Sanktuarium w sobotę 
na godz. 9.00 proszę: Zofia Madej, Barba-
ra Szymczakowska, Edyta Zięba, Agniesz-
ka marczak, Agata Zawada, Maria Truś, 
Ewa Kurasz.  
12. Do sprzątania Kościoła w Woli w sobo-
tę na godz. 9.00 proszę: Sabina Majdosz, 
Agata Krupej. Dziękuję również Michlinie i 
Stanisławowi Łątka za wyczyszczenie, po-
sprzątanie terenu na parkingu. Dziękuję 
Wioletcie Łukasiewicz i Hubertowi Madej 
za wyrównanie terenu pod parking kopar-
ką oraz załadunek kamienia na utwardze-
nie terenu. Dziękuję Przemysławowi Łątka 
za przywiezienie kamienia. 
13. W tym tygodniu Pan Bóg powołał do 
wieczności z naszej parafii: śp. Eweliny 
Kropaczek. Módlmy się o spokój duszy dla 
niej. Ojcze nas. „Wieczny odpoczynek racz 
jej dać Panie….. 



Intencje Mszalne, 24 - 30 kwietnia 2023 
poniedziałek, 24 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Helena Kuchta; + Sandra Farbaniec i dusze Panu Bogu wiadomej 
18:00 + Stanisław Kaczor /od żony Marii 
18:00 /poza/ + Józef Ćmiel /od bratanka Mateusza z żoną; + Krystyna Magierowska /od 
Kasi i Marka Józefiak z Łazisk Górnych; + Maria Szymczakowska /23 gr./; + Krystyna Ma-
gierowska /15 gr./ 
wtorek, 25 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Ewelina Chowaniec /od Lilli Kniażyńskiej z rodz. 
07:00 Intencja własna /C/ 
18:00 + Franciszek, Andrzej, Józef, Julia, Karolina 
18:00 /poza/ + Józef Ćmiel /od Jacka Patlewicza z żoną; + Krystyna Magierowska /od Mo-
niki Janiszewskiej z rodz.; + Maria Szymczakowska /24 gr./; + Krystyna Magierowska /16 gr./ 

środa, 26 kwietnia 
07:00 /Siostry/ Int. o zdrowie błog., Boże potrzebna łaski dla Piotra Zięba z okazji 7 r. urodzin 
07:00 Intencja własna /C/ 
18:00 + Michał Kostycz /od syna Jacka z żoną 
18:00 /poza/ + Józef Ćmiel /od Kazimiery i Lesława Łątka; + Krystyna Magierowska /od 
Kazimiery i Mariana Magierowskich; + Maria Szymczakowska /25 gr./; + Krystyna Magie-
rowska /17 gr./ 
czwartek, 27 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Józef Ćmiel /od szwagra Krzysztofa z rodz. 
07:00 Intencja własna /C/ 
18:00 + Czesław, Zofia, Maria Juszkiewicz 
18:00 /poza/ + Bronisława Warchałowska /od rodz. Dańczak; + Krystyna Magierowska /od 
rodz. Dańczak; + Maria Szymczakowska /26 gr./; + Krystyna Magierowska /18 gr./ 
piątek, 28 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Józef Ćmiel /od brata Stanisława z żoną z Jasła 
07:00 Intencja własna /C/ 
17:00 /Wola/ + Krystyna Magierowska /od Ireny Pondo 
17:00 /poza/ + Krystyna Magierowska /19 gr./ 
17:00 /poza/ + Krystyna Magierowska /od chrześniaka Wojtka z rodz. 
18:00 + Józef Winnicki /6 r. śm./ od żony 
18:00 /poza/ + Bronisława Warchałowska /od Magdaleny Kuras 
18:00 /poza/ + Maria Szymczakowska /27 gr./ 
sobota, 29 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Franciszka, Stanisława Mezglewska; + Karolina, Paweł Orlińscy /od Józe-
fa Mezglewskiego 
08:00 Nowennowa: + Henryka Farbaniec /od koleżanek Zuzanny z pracy; + Zbigniew Maj-
dosz /od rodz. Nowotarskich z rodzinami; + Tekla Zawada /od siostrzenicy Tekli i Zbignie-
wa Misiewicz; + Łucja Dyląg /od rodz. Baj i Zawada; + Stanisław Kaczor /od rodz. Wójto-
wicz z Bajd; + Mikołaj; + Michał Kostycz /od Sołtysów Gminy Jaśliska; + Kazimierz Pażu-
cha /od Wiesława i Pauliny Ciemięga; + Aneta Kropaczek /od sąsiadki Pitery i Zofii Kuchta; 
+ Ewelina Chowaniec /od rodz. Krok i Zając 
08:00 /poza/ + Krystyna Magierowska /od Kierownika i Pracowników Katedry Fizjologii 
Collegimu Medicum UJ w Krakowie 
08:00 /poza/ + Maria Szymczakowska /28 gr./ 
08:00 /poza/ + Krystyna Magierowska /20 gr./ 
niedziela, 30 kwietnia 
07:00 /Siostry/ + Zdzisława, Franciszek Mezglewscy /od Józefa Mezglewskiego 
08:00 + Stanisław, Bernadetta Skubińscy 
09:30 /Wola/ + Apolonia, Andrzej, Jan, Czesława Patlewicz 
09:30 /paza/ + Krystyna Magierowska /21 gr./ 
11:00 1/ + Władysław, Stanisława, Antoni, Paweł, Marcjanna z rodz. Strzemeckich /od 
Danuty 
11:00 2/ Int. dziękczynna z okazji 50 r. ślubu Marii i Stanisława Koperstyńskich z prośbą o 
zdrowie błog., Boże opiekę Matki Bożej 
11:00 /poza/ + Maria Szymczakowska /29 gr./ 


